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Ostatni termin wymiany losów upływa 27 .listopada r. b.

Ekino 1/ Tylko przez trzy
7ARl ZWYCI

B i wsnaniałv riramał 7vrinu/v iw 'i akłarh io

- Począwszy od 25 Listopada 1918 roku

C¥ Połów ryb na morzu
wspaniały dramat życiowy w 5 akiach, ze słynna w jl. roli iłffl PORTEK.

trzy dni

zdjęcia, z natury.

w , NURAZU*
pod dyrekcją T. Wołowskiego

Początek g. 8% w w. 
Niedzielę i Święta
3 przedstawienia 3 

początek I-go—6-a 
Ii-go—9 w w.
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Od Soboty 23 do Środy 27 b. m.

Choufbury Przyjmuje
operetka Offenbacha.

Oraz występy sokwe pp.: Celińskiej, Kosińskiej, 
Dzierżanowskiej, Kajzerówny, Wiktorowicz, Wo­
łowskiego, Krawczyńskiego, Drwęskiego, Choj­
nackiego, Rzęckiego i Bohusza w nowym re­

pertuarze,

-■ Sala dobrze ogrzana. —.............=

DZIŚ!
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Największa sensacja sezonu! DZIŚ-1

A S P U T I IV
Aktualny dramat w O-clu częściach, zaczerpnięty z tajemniczych dziejów b. Caratu.

Rzecz dzieje się w Petersburgu. I. Wyjście rosyjskfego „BRADIA(JI“ w świat. II. Kto imponował na dworze 
u Cara. III. Cudotwórca Rasputin. IV. Intrygi ministrów. V. Przepowiednie upadku Cara. VI. Śmierć Rasputina.

E 
s Ol o.
o.
11 Zmiany programów w Poniedziałki i Czwartki. Szczegóły w programach.

Anons! Wkrótce przyjeżdża do „Corsa” willy pantzev i trnpą liliputów.
Muzyka kameralna pod kierunkiem p. W. JANISZEWSKIEGO.

 , .  Zarząd.

Echa obchodu.
Poniżej podajemy przemówienia^wy- 

głoszone w dn. 24 b, m. podczas obcho­
du narodowego.

Przemówienie d-ra Sołtyka.

,Trza, aby się ludzie brali, by się 
do siebie garnęli; jakby się tak w ku­
pę wsięli, toby się przecie nie dali’— 
oto hasło, które przyświecało dzisiejsze­
mu świętu i poehodewi Narodowemu. 
Dziś, pod sztandarami, pod któremi oj­
cowie i dziadowie nasi przelewali krew 
wszędzie, gdzie rozgrywała się walka o 
wolność narodów, dziś pod sztandarami 
tymi stanęli wszyscy, którzy chcą Polski 
wielkiej, mocnej, którzy chcą, aby w 
Polsce zapanowała równość, wolność, 
braterstwo i szczęście wszystkich Jej 
obywateli.

Dziesiątki tysięoy ludu polskiego przez 
usta swych przedstawicieli dziś woła 
głośno, woła, aby usłyszano żądanie 
ludu:

1. Żądamy niezwłocznegu utworzenia 
Rządu Narodowego, ^składającego się z 
wszystkich dzielnic kraju oraz stron­
nictw, stojących na gruncie;Narodowym 
i demokratycznym.

2. Od takiego Rządu wymagamy 
nieswlocenego zwołania Sejmu na zasa­
dzie pięcioprzymiotnikowego prawa wy­
borczego bez różnicy płci.

3. Żądamy niezwłocznego tworzenia 
regularnej armji Narodowej, która bro­
niąc Naród od wrogów zewnętrznych, 
chroniłaby jednocześnie Naród od 
anarchji, i dała mu możność w spoko­

ju i skupieniu powołać najlepszych swych 
synów do Sejmu.

Niech żyje Rząd Narodowy!
Niech iyje Sejm!
Niech żyje regularna armja] Naro­

dowa!
Rezolucję przedłożoną przez mówcę 

wielotysięczny tłum przyjął jednomyśl­
nymi okrzykami.

Przemówienie ks. Ściekały.
Ks. Dominik ściskała, wskazuje w 

swem przemówieniu wygłoszonem z bal­
konu pp. Lamparskich, koło) kościoła 
Marjackiego, na znaczenie dzisiejszego 
święta narodowego.

To podzięka Bogu i Maryi za zakoń­
czenie wojny światowej, ; co prseszła 
przez Polskę jak hnragan, to podzięka 
za zmartwychwstanie, za powołanie do 
tycia, do wolności naBzej.Ojczyzny, sku­
tej przez dziesiątki lat w kajdany, strze­
żonej przez trzeeh żołdaków zaborczych.

Dziś od kilku dni Polska wolna. Za 
to my dziś dziękujemy, Te Deum, Ma- 
gnificat śpiewamy. Ale zarazem i pro­
simy, by ten Bóg, co w tak dziwny spo­
sób powalił tyranję państw zaborczych, 
co z tej wojny dał wstać Polsce zje­
dnoczonej, by pomógł tę Polskę i urzą­
dzić, uporządkować w jedności, zgodzie 
i miłości.

W Polsce — źle, ale będzie dobrze. 
Musi być dobrze wszystkim, co w tej 
Polsce żyją, po polsku czują. Wszystkim 
bez różnicy stanu. Polska wystarczy 
dla wszystkich, bo wielka, szeroka i 
bogata. Wssyscyśmy za nią cierpieli, 
wszyscy mamy do niej prawo, w pierw­
szym rzędzie rdzeń narodu lud polski, 
polski chłop.

Ale chłop z wiarą i z Bogiem w ser­

cu, bośmy wiarą stali w czasie nie­
szczęść i prieśladowań.

Orieł Biały i Panienka Jasnogórska 
to nasz sztandar. Te, co dziś w Polsce 
powiewają, partyjne, czerwone—spadną 
z dzisiejszej wysokości samo tak, jak 
spadły rosyjskie i austrjaakie przsrdo- 
pust Boży.

Mas tu więeej, siła taka, i« aż du­
szę coś rozpiera—a z nami Bógl Dzi­
siaj zamęt bo niewolą duch zatruty, 
ale hasła Boże i polskie wnet wezmą 
górę i Polska stanie się świątynią, w 
której znajdzie swoje miejsce chłop i ro­
botnik, mieszczan i pan.

W Polsce miejsca dość—trzeba tylko 
jedności, miłości i zgody.

Przemówienie prezyd. Przyłęckiego 
na obchodzie Narodawym.

Rodacy! W chwili odrodzenia Ojczy­
zny naszej—-na wezwanie ludu pracują­
cego na roli, ludu ponad wszystko mi­
łującego zagon Ziemi Ojczystej — staje- 
my zjednoczeni pod jednym sztandarem.

Doczekaliśmy się głosu włoścjaństwa 
polskiego. Na głos ten czekaliśmy 
wszyscy.

Stajemy — reprezentujemy wszystkie 
narodowo czujące warstwy społeczeń­
stwa.

Zdawało się, że brak nam jedności w 
narodzie. Dzisiaj stwierdzamy jedność 
narodową naszą. Stwierdzamy, ie zaw­
sze jak»jeden mąż .stajemy pod sztan­
darem amarant.-białym, pod znakiem 
Orła Białego, pod wizerunkiem Matki 
Królowej Polski

Wśród walk partyjnych, dezorganizu­
jących naród—chłop polski zdawał się 
obojętnym.

Zatrwożony o los Ojczyzny chłop pol­

ski drgnął, ujął w spracowane dłonie 
historyczną kosę i sztandar narodowy i 
odezwał się głosem potężnym do współ­
braci.

Wszystkie narodowe warstwy ludno­
ści łąeaą się z tym zdrowo myślącym 
ludem nassyrn.

Z radosną łzą w oku spoglądamy 
dzisiaj na niezliczoną ilość głów, chylą­
cych się pod narodowym sztandarem.

Jako prezydent miasta witam przy­
byłych braci włośCjan i składam cześć 
chłopu polskiemu. Witam delegacje in­
stytucji i wszystkich warstw ludności.

Witam wszystkich sbecnych, stwier­
dzających jedność olbrzymiej większości 
narodu.

My Polacy, każdą uroczystość zaczy­
namy od Boga, a więc udajmy się przed 
ołtarz Najwyższego i błagajmy, aby 
wzmocnił jedność naszą, aby dał zdro­
we życie Zjednoczonej Ojczyźnie naszej.

Niepodległa Zjednoczona Demokracja 
Polska niech żyje!

Lud polski niech iyje!

Kronika polityczna.
Po odejściu ostatnich oddziałów woj­

ska niemieckiego za granicę Królestwa, 
broń i amunicję ich odesłano już do 
Warszawy.

Między innemi przybyło pociągiem z 
Mławy: 800 karabinów maszynowych, 
9000 karabinów zwykłych i znaczna 
ilość amunicji.

Pod przewodnictwem referenta mini 
sterjum aprowizacji p. Mielczarskiego 
wyjeżdża w tych dniach delegacja, zło­
żona z przedstawicieli większych miast 
oraz specjalistów w poszczególnych ga-



2 GŁOS RADOMSKI
Bolsz0v‘

rffoy mordują Polaków
- w Orszy.

„Kurjer Warszawski" donosi: Nade­
szła do Warszawy wiadomość,u że w 
Omy, f gdzie -znajduje się posterunek 
reemigracyjny [rządu polskiego, [bandy 

skiego wraz z personalem, składającym 
się z 10 urzjdników.S Bliższych szcze­
gółów brak.

łęziach handlu, w celu nawiązania sto­
sunków handlowych pomiędzy Polską a 
państwami Europy i Ameryki.

Delegacja pojedzie do Czech, Węgier,
Włoch, Francji i_Anglji, gdzie nawiąźe 
również ; stosunki z bawiącemi tam 
prezentantami Ameryki. _ a__  t j _ ,_______________

Członkowie delegacji otrzymają Up0. bolszewickie zamordowały komisarza pol- 
ważnienie do [zawierania ewentualnych —-- • ....
kontraktów kupna.

Brandeis, b. sędzia wyższy z" Ameryki, 
ministrem spraw wewnętrznych-t-Nuchem 
Sokołow, b. redaktor „Hacefiry” war­
szawskiej, ministrem rolnictwa—p.(Usi- 
szkin z Moskwy.
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Dekretem [podpisanym d. 21 b. m. 
komendant Józef Piłsudski mianował:

Jenerałami,’- podporucznikami — pul- 
kowników: Kazimierza Sosnkowskiego i 
Edwarda Rydza-Śmigłego. 1 
^'Intendentem - jenerałem - podporuczni­
kiem — pułkownika-intendenta Jana Za- 
wrziła. 0W ' W®

Lekarzem-jenerałem ^podporucznikiem 
—[dr. Bronisława Malewskiego.*

Mobilizacja j!polskiej organizacji woj­
skowej (P. O. W.) jest już na ukończe­
niu. Komenda^naczelna tej organizacji 
oblicza skoszarowane dotychczas siły na 
30,000 ludzi.

Chwilowy brak wyekwipowania prze­
szkadza natychmiastowemu wcieleniu o- 
chotników do szeregów wojska.

Polski konsul w Berlinie.
Karol Rosę został mianowany konsu­

lem Republiki polskiej na Rzeszę Nie­
miecką w Berlinie.

Rozruchy chłopskie w Rosji.
Wedle i nadeszłych do Sztokholmu 

sprawozdań wybuchły w Rosji w wielu 
miejscach poważne niepokoje chłopskie. 
Linja kolejowa do ‘Riazania w kilku 
miejscach zniszczona. Położenie rządu 
sowietów staje się coraz trudniejsze.

Kalendarzyk.
Jutro: Mansweta

Wschód słońca 
godzinie 4.19.

Dzii: Wirgiljusza B. W. 
B. M.
o’ godzinie 7.07. Zachód a

Radom, 26 listopada.

delegacji uczniowskiej, 
m. powróoila z Warszawy

• Rząd a banki.
W dniu 22 b. m. odbyła się w mini- 

sterjum skarbu zwołana przez prezesa 
gabinetu, p. Moraczewskiego, konferen­
cja przedstawicieli instytucji kredytowych.

P. prezes ministrów przedstawił ze­
branym sytuację, jaka się; wytwarza 
wskutek zatrzymania się podpisów na po­
życzkę i oświadczył, że o ile;się sytua­
cja nie zmieni, zmuszony będzie ustąpić, 
kraj zaś wtedy .[wydany będzie na łup 
anarchji.

Obecni na konferencji przedstawili 
p. prezesowi ministrów, że banki, nie 
mając możności 'zaopatrywania się w 
.Polskiej Krajowej Kasie Pożyczkowej" 
w środki obrotowe, zmuszone są zaprze­
stać udzielania kiedytów, co wywołać 
musi b. poważne konsekwencje w ży­
ciu politycznem i gospodarczem kraju.

Niemieckie Rady żołnierskie" ■ 
CS;. przeciw Polakom.

•Wydział wykonawczy Rad żołnier­
skich * naczelnego kierownictwa ’ armji 
wydał odezwę, w której powiedziane 
jest między innemi, że nowo powstała 
Polska nadużywa ^chwilowego położenia 
i chce oderwać od niemieckiej'ojczyzny 
kraje bezsprzecznie niemieckie (?). Dalej 
przestrzega odezwa przed niezgodą i 
rozluźnieniem i wzywa do skupienia się 
koło rządu . ludowego, aby mu w ten 
sposób dać pełnię wpływu potrzebną^ do 
zawarcia pokoju, któryby 'uchronił nie­
miecki naród przed rozdarciem i zape­
wnił prawo samostanowienia.

Druga odezwa j^tegoż komitetu do 
Rad robotniczych i żołnierskich w oj­
czyźnie oświadcza, że wojsko w polu 
zastrzega się przeciwko wszelkim usiło­
waniom, zmierzającym do odroczenia 
zgromadzenia narodowego i odrzuca 
myśl, aby zwycięstwo nad jedną dykta­
turą było nadużyte do stworzenia nowej 
dyktatury, ponieważ ta udaremniłaby 
pokój i wystawiłaby lud niemiecki na 
śmierć głodową.

Koalicja zapowiada wkroczenie do 
Rosji i banicję bolszewików.

Mocarstwa koalicyjne ogłosiły odezwę 
doj ludności’. Rosji południowej z zawra 
domieniem,£źe przygotowują wkroczenie 
do Rosji południowej, aby powrócić 
konstytucję fi wytępić uzurpatorów;bol­
szewickich, oraz ogłosić banicję bolszewi­
ków. Mocarstwa koalicji głoszą, że 
uznają w Rosji tylko wojska wałczące 
przeciw rządowi sowietów, a mianowi­
cie ochotnicze pułki i armję kozaków, 
natomiast od wszystkich jinnych. związ­
ków wojskowych domagać się będą wy­
dania broni.

0 nuncjusza dla Polski
Wydział prasowy ministerstwa’ spraw 

zagranicznych komunikuje: Jednocześnie 
z wysłaniem noty notyfikacyjnej do 
państw wojujących i neutralnych wysła­
ne zostało przez ministerstwo spraw za­
granicznych pismo notyfikacyjne do Sto­
licy Apostolskiej za pośrednictwem J. 
eksc. wizytatora papieskiego Msre Achil­
lesa Ratti.

ZarazemPministerstwo spraw zagra­
nicznych zwróciło się do sekretarza 
itanu w Watykanie o zamianowanie 
nuncjusza dla Polski.

Rataja niemców z Warszawy.
W dniu 9 b. m. opuściły Warszawę 

ostatnie transporty wojska niemieckiego. 
Przed wyruszeniem z koszar transpor­

tu asystujący [oficer polski zawołał po 
polsku, po francusku i po niemiecku: 
.Kto nie poczuwa się do poddaństwa nie­
mieckiego niech wystąpi z szeregu!"

Wystąpiło około 150 polaków i alzat- 
czyków. Pozostali oni w Warszawie, 
reszta zaś transportu udała się na dwo­
rzec warszawsko-wiedeński.

Zgodnie z rozkazem komendanta Pił­
sudskiego pozwolono każdemu niemcowi 
.zabrać karabin i 5 ładunków. Zgodnie 
z tymże rozkazem pozwolono też niem- 
com zabrać karabiny maszynowe.

Ogółem wysłano > 22 transporty, obej­
mujące 26,940 ludzi z Warszawy i oko­
licy najbliższej.

Pozostała w Warszawie jeszcze nie­
miecka komisja likwidacyjna, złożona z 
6 osób i 20 osób z kancelarji.

Protest;Wilsona przeciw [bolszewi- 
zowaniu Niemiec.

Monachijskie pisma donoszą, że za 
pośrednictwem 'rządu. neutralnego Wil­
son przestrzegł poważnie^rząd berliński 
że koalicja nie ścierpi żadnych niepo­
kojów w Berlinie, nie pozwoli na zja­
wienie się nowego przedstawicielalrzą- 
du sowietów z Moskwy w Berlinie i że 
koalicja zdecydowana jest^wypowiedzieć 
zawieszenie broni, względnie nie prze­
dłużyć zawartych układów, gdyby Ber- 
linTnie; posłuchał^tej wskazówki.

Tysiąc miljardów na]wojnę.
Rada gospodarczaj Zjedn. Stanów 

Amer. obliczyła, że koszta wojny świa­
towej wyniosą do końca bież, roku 
mniej więcej tysiącrmiljardów-. koron.

Z kwoty tej < około 750 miljardów 
pokryły pożyczki wojenne państw wo­
jujących.

Gabinet żydowski.
£. W Palestynie utworzyły się już:’gabi- 
net żydowski, którego premjerem zo­
stał — podług prasy żydowskiej — Lai
  ............... .... .....

DOM TECBIW1CS1WO-DANDŁOWY

w Radomiu, Plac 3-go Maja Na I. Skład — Zgodna N° 6.

—.....——. Poleca: 7.----------------.. -----------------------------

Smołowiec, Tekturę smołowcową, Cement, 
Wapno, Gwoździe. -—........... .

Redaktor: Henryk Niedźwiedzki.

— Powrót 
W dniu 23 b. 
do Radomia delegacja uczniowska. Ucze­
stnicy delegacji opowiadają co następuje: 
Kiedy zwrócili się do kom. Piłsudskiego 
i wyłuszczyli mu swoje dążenia, kom. 
nie dał im określonej odpowiedzi tylko 
skierował icb do głównego organizatora 
oddziału przeznaczonego na obronę kre­
sów wschodnich, pułk. Skrzyńskiego. 
Pułk. Skrzyński ze swej strony wyraził 
delegacji podziękowanie dla młodzieży 
radomskiej za okazanie chęci służenia Oj­
czyźnie ale odpowiedział, że narazie 
fronty Lwowa i wogóle kresów wschod­
nich; są dostatecznie obsadzone wojskiem 
polskim, i dlatego przerywać wojskowo­
ścią kształcenie się młodzieży nie ma 
obecnie potrzeby. Zaznaczył jednak po­
trzebę organizowania się i gotowości na 
każde zawołanie oraz prosił o agitowa­
nie wśród byłych wojskowych, aby 
przedewszystkiem oni wstępowali do 
wojska, bo ludzi znających wojskowość,, 
odpowiednio wyćwiczonych najwięcej te­
raz potrzeba.

= Związek urzędników i oficjalistów 
polaków b. instytucji państwowych 
(Warszawa, Aleje Jerozolimskie As 74) 
zawiadamia swych członków, ;że w tych 
dniach otrzymał 25.000 marek pożyczki 
zwrotnej na kooperatywę, jadłodajnie i 
terminowe pożyczki oraz na zapomogi 
szkolne dla kształcących się dzieci. Po­

Sprzysiężenie w Zagrzebiu.
Według urzędowej relaeji oddziału 

prasowego południowo-słowiańskiej rądy 
narodowej, miano odkryć w Zagrzebiu 
wielkie sprzysiężenie byłych oficerów 
austro-węgierskich. Jenerał ,Liposzczak 
(b. jen.-gub. lubelski) projektował przy 
pomocy rady oficerów, żołnierzy i chło­
pów, usunąć całą radę narodową połud- 
niowo-slowiańską, a w jej miejsce 
wprowadzić dyktaturę wojskową. Kontr­
rewolucja miała wybuchnąć dnia 25 
bm., t. j. w dniu jeneralnego zgroma­
dzenia partji chłopskiej. Według ze­
znań uwięzionego spiskowca, wszyscy 
przywódcy rady narodowej południowo- 
słowiańskiej mieli być pojmani i unie­
szkodliwieni. W sprzysiężenie miało 
być uwikłanych wielu wyższych i niż­
szych oficerów, którzy w ostatnich cza­
sach występowali jako nader gorliwi 
propagatorzy, t. zw. republikańskiej 
idei. Jenerał Liposzczak, kapitan Va- 
lentowic i kilku innych spiskowców ma 
już znajdować się w więzieniu. Ścisłe 
dochodzenia mają się toczyć, aby zba­
dać, o ile ta próba kontrrewolucji po- 
zostaje w związku z posuwaniem się dania o pożyczki i zapomogi należy 
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wiańskim ozraz z prowokacjami madziar- 
skiemi, względnie z machinacjami wie- 
deńskiemi i włosko-madziarskiemi.

Przywracanie odznak oficerskich.
Nadeszła do Warszawy oficjalna wia­

domość, źo rząd niemiecki dał rozkaz 
przywrócenia oficerom odznak oficer­
skich. Rada żołnierska ma być raczej 
gospodarczym doradcą przy komisji 
wojskowej.

Król Albert w Brukseli.
. Król Albert w towarzystwie królowej 
i księcia Walii wkroczył uroczyście na 
czele dwóch dywizji do stolicy.

Hindenburg zapowiada wznowienie 
walki przez Franoję.

Hindenburg telegrafował z ^wielkiej 
głównej kwatery do kierownictwa pań­
stwa: Komisja do spraw zawieszenia bro­
ni donosi, że stanowisko członków nie­
przyjacielskich a specjalnie francuskich, 
jest zdecydowanie odmowne, że nieprzy­
jaciele w dalszym ciągu żądają rzeczy 
niemożliwych i że nie jest wykluczonem, 
że Francuzi stworzą sobie tytuł prawny 
do podjęcia walki. Muszę wyraźnie za­
znaczyć, że z powodu surowości warun­
ków zawieszenia broni i pod wpływem 
wydarzeń w ojczyźnie wojsko niemieckie 
nie może podjąć walki. Nawet walka 
przeciw samej tylko armji francuskiej 
nie byłaby możliwą. Uważam za mój 
obowiązek także i dlatego to podnieść, 
ponieważ z wynurzeń prasy zagranicz­
nej wynika, że rząd francuski zawrze 
pokój tylko z takim rządem niemieckim, 
który opiera się o większość narodu.

Pamiętajcie o Podlasiu 
i Chelmszczyźnie!

składać z załączeniem zaświadczeń szkol­
nych w biurze związku od godz. 9 rano 
do 2 po południu.

W interesie własnym Zarząd związku 
prosi swych członków o zawiadomienie 
kto i gdzie został zamianowany. Ci któ­
rzy nie otrzymali jeszcze zajęcia zechcą 
również powiadomić o tym związek.

= Fałszywe 20 koronówki. Wypusz­
czone od kilku dni ukazały się w obiegu 
podrobione banknoty 20 koronowe. Od­
różnić ich jest bardzo łatwo od natural­
nych, gdyż po stronie węgierskiej nie 
posiadają czerwonego paska podwójne­
go po środku, liczba 20 jest koloru fi- 
jołkowego i banknot ten posiada cyfry 
20 w deseniach.

= W sprawie rabunku lasów. Kilka­
krotnie poruszona przez nas sprawa ra­
bunku lasów w okolicy Wierzbicy weszła 
już na pożądane tory. Komunikują nam 
bowiem z miejscowego Komisarjatu,£że 
w dniu 18 b. m. wysłana została w tam­
te strony ekspedycja karna celem ukró­
cenia rabujących, a nawet sześciu z po­
śród winnych aresztowano i osadzono w 
więzieniu.

Owies. Wydział Aprowizacyjny 
miejski poczynił starania u Urzędu Apr. 
Pow. o przydzielenie mu pewnej ilości 
owsa, wobec czego posiadacze koni pro­
szeni są o zgłoszenie w biurze reje­
stracji przy ul. Szerokiej pod As 13, 
ilości posiadanych koni,

— Śluby. Ubiegłej niedzieli pobłogo­
sławiono we wszystkich kościołach 12 
ślubów.
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intendantura Wojskowa 
m. Radomia 

przyjmuje zaofiarowania na rzecz Woj­
ska Polskiego. Ofiarodawców uprasza 
się o łaskawe załączenie wykazu: co, 
lość i od kogo. 1201—0

Akazyjnie do sprzedania żakiet’ karakułowy
V i atollo morkowe. Hotel Polski u szwaj 
sara. 1287—'
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Plac 3-go Maia N8 1.

Radomska Fabryka smarów
WŁAŚCICIELE I i

St. Brzozowski i 1 Szmorliński i
BIURO SPRZEDAŻY: Radom

POLECA: Oleje maszynowe i cylindrowe.
Smary do osi, trybów, smar do lin stalowych 

i konopnych.
Tłuszcz „Tovote’a, Dziegieć i t. p.

Druk „1. K. Trzebiński” Radom. Wydawnictwo Gazety: „Glos Radomski"


